
Chciałabym gorąco i z całego serca podziękowad za udzieloną pomoc Panom Policjantom z KMP w 

Łomży, którzy pełnili służbę w dniu 01 lipca bieżącego roku. W godzinach 22.00 – 23.00 jechałam z 

wnuczką w kierunku szpitala w Łomży. Moja 12-letnia wnuczka bardzo źle się czuła, drętwiały jej 

kooczyny. W akcie desperacji, zauważywszy przy drodze radiowóz zatrzymałam się z prośbą o pomoc. 

Funkcjonariusze bez wahania udzielili nam stosownej pomocy. Pilotowali nas na sygnałach do 

samego szpitala. W trakcie pilotażu prawdopodobnie poinformowali szpital, że się zbliżamy, gdyż po 

przybyciu na miejsce obsługa już na nas czekała. Panowie Policjanci zaprowadzili wnuczkę pod ręce 

do środka budynku. Nie wiem jak ta sytuacja by się potoczyła gdyby nie profesjonalna postawa 

funkcjonariuszy. Wnuczka została potem przewieziona karetką do szpitala w Białymstoku. Nie 

pamiętam imion i nazwisk Panów Policjantów, uprzejmie proszę o ustalenie ich danych oraz w miarę 

możliwości nagrodzenie za wyżej wymienioną interwencję. Wdzięczna babcia.   


